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Odroczenie sesji nadzwyczajnej senatu.
Narady klubów opozycyjnych nad deklaracjami.

WARSZAWA, 18. 6. (wł.) Wc/.o 
/a j o godzinie 12.15 w nocy zjawił 
się w gmachu senatu delegat pre- 
zydjiim rady ministrów dr. Piętak, 
prosząc o zameldowanie go marsza! 
kowi Szymańskiemu.

Mimo późnej pary, marsz. Szy­
mański nie spał jeszcze, wrócił bo­
wiem z teatru. Dr. Piętak został 
niezwłocznie przyjęty przez mar­
szałka Szymańskiego, któremu wrę 
czył pismo prezydenta Rzpłitej na­
stępującej treści:

„Na podstaw ie art No? kónsiylu  
cji odraczam .nadzw yczajną sesją 
senatu na dni 30“.

Prezydent Rzpłitej 
(—) Ignacy  Mościcki.

Prezes rady mini.sir.nv 
(— ) W alery  Sławek.  

Wilno, 17 czerwca 1930
Dziś popołudniu zebęały się wr 

sejmie wszystkie kluby opozycyjne, 
naradzając się nad sytuacją, wy­
tworzoną wskutek odroczenia nad­
zwyczajnej sesji senatu.

Początkowo kluby opozycyjne 
senatu miały ogłosić wspólną dekla 
rację, jednakże przedstawiciel klubu 
narodowego sen. Głąbiński oświad­
czył, że klub jego wyda oddzielną 
enuncjację.

Wobec tego oświadczenia, Cen­
trolew, oraz mniejszości narodowe 
odbyły wspólną naradę nad treścią 
deklaracji.

Jednocześnie klub narodowy od­
był posiedzenie i powziął uchwałę 
stwierdzającą, że prezydent Rzeczy 
pospolitej tym razem odroczył sesję 
senatu jeszcze przed zebraniem się 
izby.

Klub narodowy uważa akt ten za

SUKCES WYBORCZY B. B.
WARSZAWA, 38.6. (wł.) W 

wyborach samorządowych w miej­
scowości Góra Pabjanieka pow. la 
skiego klub BB- uzyska! 1.2 munda 
tów, t. z. wszystkie. W poprzednich 
wyborach w tej miejscowości klub 
BB. uzyskał 9 mandatów. Udział wy 
borców liczny.

NOWY W ICEM INISTER 
OŚWIATY.

WARSZAWA, 18.6. (wł.) Rada 
ministrów postanowiła przedstawić 
p. prezydentowi Rzpłitej wniosek o 
nominację nowego wiceministra mi 
nisterjum oświaty, w osobie ks. dr. 
Bronisława Żągołłowicza. prof. uni 
wersytetu wileńskiego.

P O D Z I Ę K O W A N I E ,
N :żej pod p isan a  Grabaj B ron isła ­

w a  w yrażani serdeczne p od zięk ow a­
n ie  ks. H usznie w  D ąbrow ie G órni­
cze] za cudow ne w y leczen ie  m ni8 ze 
ślep oty , podczas gdy lek arze sz p i­
ta ln i orzek li n a  p iśm ie , że iuż n igdy  
w zroku n ie  odzyskam , lek a rs tw a .k s ,  
H uszny sp raw iły , że na drugi dzień  
po w izycie  w zrok  odzysk ałam

Grabai Bronisława
z Sosnow ca, ul. Kacza 11.

ponowne naruszenie konstytucji, 
konsekwencje czego ponosić będzie 
rząd. Pozatem klub nar. uważa, że 
autorytet prezydenta Rzpłitej zo­
stał poderwany przez wciąganie

Głowy państwa do walk partyjnych 
Deklaracja Centrolewu utrzyma­

na ma być w jeszcze ostrzejszym to 
nie i ogłoszona zostanie dziś póź­
nym wieczorem, lub dopiero jutro.

Podziękowanie.
W szystk im  którzy od d a li osta tn ią  p rzy słu g ę  uk och an em u

ojcu naszem u

s, p. Aleksandrowi
Leszczyńskiemu
oraz z ło ży li nam  ty le  d o w o d ó w  ży cz liw o śc i i w sp ó łczu cia  w  
sm utnych dla nas chv iłach , w  szczeg ó ln o śc i Ks, M. N am ysło , 
D yrekcji P o lsk ich  Z a k ła d ó w  „B abcock  i Z ie len iew sk i, w sp ó ł­
pracow nikom  i k olegom  Z m arłego , robotnikom , straży ogn iow ej  
fabryki B abcock  i Z ie len iew sk i, P o lsk iem u  Z w ią zk o w i P racow ­
n ik ów  P rzem ysłow ych  i H an d low ych , członkom  chóru, p. J. 
Król k -w sk iem u  i p. G in tow tow i za w zn io s łe  p rzem ów ien ie , 
oraz w szystk im  przyjacio łom  i znajom ym  sk ład a  z g łęb i serca  
p ły n ą ce  „B óg Z ap łać"  stroskana

Rodzina.

Narady gospodarcze w prezydium
rady ministrów.

WARSZAWA, 18. 6. (wł.) Dziś 
odbyły się w prezydjum rady nrni 
strów narady gospodarcze przy u- 
dziale premjera Sławka, ministrów: 
Zaleskiego, Kwiatkowskiego, Mam 
szewskiego i dyrektora departari en

Najpotężniejszy środek wyPuchowy
w rękach chemików niemieckich.

większej e-BERŁIN, 18.6. Na zjeździć che 
mików niemieckich we Frankfur­
cie nad Menem dr. A. Stettbacher 
wygłosił obszerny referat na temat 
wynalezionego przez siebie nowego 
środka wybuchowego — pentrinitu.

Pentrinit ma być najpotężniej­
szym ze znanych środków wybu-

Groźny pożar w szkole wojskowej
w Toruniu*

TORUŃ, 18. 6. (wł.) W central­
nej szkodę wojskowej w Toruniu 
wybuchł dziś pożar, z niewyjaśnio 
nych dotychczas przyczyn. Ogień z 
wielką szybkością ogarnął cały 
gmach, w którym znajduje się sala 
wojskowej komisji doświadczalnej 

W gaszeniu pożaru brały udział

Nowe niepokoje w Jerozolimie i Transjordanji.
LONDYN, 18. 6. Z Jerozolim y 1 nrań 

skich terytorjów Transjordanji nadeho 
dzą nowe wieści niepokojące. Na 
wschód od Damaszku w pobliżu grani­
cy transjordańskiej stw ierdzili lotnicy  
koncentracje większych band arabskich 
powstańców. Władze angielskie  obawia 
ją się wybuchu nowego puczu arabskie 
go skierowanego tym  razem nie tylko  
przeciwko żydom, lecz także przeciwko 
władzom angielskim . We wtorek, w 
sewiazku z egzekucja która ma być do-

OGŁOSZENIE.
Niniejszem podajemy do wiado 

mości zainteresowanych, iż p. F ry ­
deryk Kobliczek do zarządu naszej 
spółki nie należy, jak również cofnię 
te mu zostało prawo pobierania p r z y  
padających nam należności.

„ G U A T E M A L A "  
spól. z ogr. odpow. 

SOSNOWIEC, 
sosnowiec, d. 18 czerwca 1930 r.

PO JED N A N IE KUT1EPOWA 
Z SOW IETAM I i 

PARYŻ, 18.6. Paryskie kores­
pondencyjne biuro prasowe ogłasza 
otrzymaną od swego berlińskiego 
korespondenta wiadomość o tern, że 
gen, Kutiepow nie został wcale por 
wany przez bolszewików, lecz że 
miał on w dniu 20 stycznia rb. wy­
jechać do Berlina, gdzie pojednaj 
się z Sowietami.

Po powrocie do domn do Pary­
ża odegrał komedje porwania, w 
rzeczywistości jednak dobrowolnie 
miał się udać do Normandji, skąd 
drogą morską dostał się do Mo­
skwy, gdzie obecnie zamieszkuje 
pod obcem nazwiskiem-

Korespondent dodaje, że gen. 
Kutiepow zajmuje obecnie poważne 
stanowisko w armji czerwonej.

ŻYWCEM UGOTOWANA

tu ministerjum rolnictwa Rosegc, 
który zastępował ministra Jantę- 
Połczyńskiego. Konferencja doty­
czyła obecnego stanu w rolnictwie, 
oraz sprawy ceł agrarnych, stoso­
wanych przez Niemcy.

chowycli o trzykrotnie 
nergji, niż dynamit.

Pentrinit pomieszany z nitrogli 
ceryną daje najpotężniejsze wybu­
chy, rwie grube płyty stalowe i 
może być używany dla celów za 
równo wojskowych jak i przemy­
słowych.

straże, oddziały wojskowe saperów, 
oraz oficerwie pod dowództwem 
gen. Pasławskiego.

Dzięki doskonale zorganizowa­
nej akcji ratunkowej, zdołano urato 
wać cały materjał doświadczalny. 
Część jednak gmachu padła pastwą 
płomieni.

konana na trz0ch skazańcach arabskich  
skazanych na śmierć z powodu mor­
derstw popełnionych podczas ostatnie­
go powstania, t. zw. „komitet syryjsko- 
palestyński“ arabów zamierza ogłosić 
strajk generalny, który w Palestynie i 
Transjordanji ma trwać 3 dni, w Syrji 
i Hedżasie jeden dzień. W ładze an g ie l­
skie koncentrują wojska w zagrożo­
nych punktach, aby przeciwdziałać t- 
wcntualnemu wybuchowi poważniej­
szych rozruchów.

W W ANNIE.
BERLIN, 18.6. W zakładzie dla 

umysłowo chorych w Teu pite dozor 
czyni ulokowała w wannie 19-Iet.mą 
pensjonarjuszkę zakładu Klarę 
Wand, poczem odkręciwszy kurki 
odeszła.

Gdy w chwilę potem powróciła 
zastała umysłowo chorą nieżywą, u 
gotowaną w gorącej wodzie.

Pielęgniarkę aresztowano za lek 
komyślność.

Rocznica przegranej otenzywy
n a  W a r s z a w ę  

direm,. świątecznym w Sowietach
MINSK, 18.6. W 10 tą rocznicę 

ofenzywy Tuchaczewskiego przeciw 
Polsce odbędą się dnia 11 lipca w 
Mińsku i we wszystkich miastecz­
kach na Białorusi sowieckiej wiel­
kie demonstracje antypolskie.

W Mińsku urządzona będzie wy 
stawa, demonstrująca udział party­
zantów w walkach armj i czerwonej, 
w klubach sowieckich odbędą się od 
czyty poświęcone ofenzywie wojsk 
czerwonych na Polskę, ulicami rnia 
sta przejdzie wielki pochód z ndzia 
łem wojsk i robotników, pracują­
cych zakładach państwowych.

Dzień 11 lipca b. r. uznany został 
za święto i będzie wolny od pracy.

Tylko dwa razy to jest dnia 
21 i 22 czerwca 1930 r. w sobotę i niedzielę 

odbędzie się na boisku K. S. Pogoń 
wielkie widowisko z udziałem chórów 

M ISTERJUM  PA SY JN E
ze współudziałem 250 grających.

POCZĄTEK O GODZINIE 8 WIECZ.
Przed przedstawieniem wielki Kon­

cert R eligijny. — B ilety w cenie 2 i 3 
zł. siedzące, po 1 zł. stojące, dzieci płacą 

po 50 gr.



(trmja czerwona ;:’a widowni w Rosji.
Głuche wieści dochodzące z ro 

zległych terenów uuji Sowieckiej 
o nieb y wałem. zaostrzeniu sy tu­
acji wewnętrznej przyciągają u- 
wagę opinji politycznej. Kie 
pierwszy to raz tarcia  wewnątrz 
ne w rządzącej p a rtji komunisty 
cznej, oraz w kierowniczych sfe­
rach sowieckich przybierają cha 
rak ter alarm ujący i zwiastujący 
wybuch wojny domowej.

W  ciągu ostatnich 5-eiu la t wy 
łaniają się w komunizmie coraz 
to nowe prądy opozycyjne, zmie­
rzające do zniesienia dyktatury  
doświadczonego i przebiegłego w 
taktyce Stalina. Udało mu się po 
skromie opozycję Trockiego, zmu 
sić w parę lat później do publicz­
nej „skruchy" przywódców opo­
zycji prawicowej Eykowa, Bucha 
rina i innych, ostatnio zaś zakoń 
czyć porachunki z ostrą opozycją 
w czerwonych związkach zawodo 
wych, które są. po p artji kom nnr 
stycznej najbardziej wpływową 
organizacją w życiu sowieckiem.

Pomimo tych pozornyeh suk­
cesów Stalina i optymistycznych 
zapewnień „Praw dy" o zwycię­
stwie nad opozycją, sytuacja po­
lityczna w Sowietach pozostaje 
nadal naprężona. Przyczynił się 
do tego nowy wielce charaktery­
styczny moment, którego nie by­
ło w poprzednich przesileniach, o 
panowanych przez Stalina. Ten 
nowy moment polega na  tern, źe 
do walk wewnętrznych została 
wciągnięta arm ja czerwona, k tó­
ra  dotychczas była właściwie mó­
wiąc, jedyną podstawą i podporą 
ustroju sowieckiego.

K ikt już w Moskwie nie uk ry ­
wa, że pomiędzy Stalinem, a ge­
neralissimusem sowieckim Woro 
szyłowem powstał uciążliwy i 
brzemienny w swych skutkach za 
ta rg  na tle politycznem. Przyczy 
na tego zatargu tkw i w nieoględ- 
nej polityce Stalina, zmierzają­
cej jak  się sam  w yraził do znisz­
czenia „kułaków" i wogóle gospo 
darstw  indywidualnych, które po 
winny być zreorganizować na za 
sadach kolektywizacji t. zn. u- 
społecznienia wszystkich środ­
ków produkcji.

Nowa rewolucja agrarna, roz 
poczęta przez Stalina, spowodowa 
ła niebywały wzrost nastrojów 
przeciwsowieekich wśród włoś­
cian, a ponieważ władze sowiec­
kie nie ograniczyły się do niszczę 
uia zamożnej części włośeianstwa 
lecz rozciągły kolektywizacjo i 
wywłaszczeń ie również na mało 
zamożnych włościan, efekt polity 
czny nowego pomysłu Stalina był 
nieoczekiwany.

Ze wszystkich stron rozle­
głego państw a zaczęły napływać 
alarm ujące wiadomości o wrze­
niach, a nawet o krwawych rozru 
chach- Kolektywizacja rolnictwa, 
doprowadziła ludność do rozpaczy 
gdyż zniszczyła całkowicie wszel 
kie możliwości egzystencji miijo 
nowych rzesz włościan.

Ogólnej konfiskacie i wywła­
szczeniu uległa, nietylko ziemia 
włościańska, lecz i budynki gos­
podarcze, chaty, inwentarz oraz 
przedmioty domowego użytku 
jak: poduszki, naczynia i t. d.

Pod wpływem symptomów, 
nic dobrego dla komunizmu nie 
zwiastujących, Stalin rozpoczął 
odwrót i wydał nowe rozporzą­
dzenie o złagodzeniu kolektywi­
zacji. Było jednakże zapóźno, 
gdyż rozpętane żywioły mętów

komunistycznych zasmakowaw­
szy w legalizowanym rabunku od 
mówiły posłuszeństwa dyktato­
rowi, by w dalszym ciągu pod pła 
szezykiem kolektywizacji rabo­
wać ludność wiejską.

Oto np. „Izwiestja" z dnia 23 
m aja rb. donoszą, iż w okręgu 
Szepietowsk im władze uspołecz­
niły  wszystkie pasieki i drobne o- 
sady włościańskie, przekazując 
je  na rzecz komun rolnych, skła­
dających się przeważnie z przy­
byszów miejskich, wysłanych 
przez rząd sowiecki na wieś w ce­
lu przełam ania oporu włościan.

Nic też dziwnego, że niebez­
pieczne nastroje przeciwsowiee- 
kie przerzuciły się do arm ji czer­
wonej, składającej się, pomimo 
przestrzegania zasady t. zw. kla­
sowej, w 80 proc. z synów włoś­
ciańskich.

Jeśli nawet przyjąć za fakt 
twierdzenie komunistów, iż pro­
le taria t fabryczny jest całkowicie 
oddany komunizmowi a  specjal­
nie Stalinowi (co zupełnie nie od­
powiada rzeczywistości), to i wte 
dy nawet arm ja sowiecka nie mo 
że być uchroniona od nastrojów 
panujących w społeczeństwie 
miejslciem. Robotnicy stanowią 
bowiem w arm ji sowieckiej zaled 
wie 20 proc. jej stanu liczebnego 
W edług ogłoszonej ostatnio przez

Poeiąg z Nadrenji zdąża ku Holan­
dii z szaloną szybkością wzdłuż brze­
gów słynnej rzeki, o którą tyło krwi 
już przelano. Z okien wagonu krajo­
braz jest inny, niż wydawał się naszej 
wyobraźni. B y zakosztować poezji te 
go kraju, opiewanego przez tylu poe­
tów, trzeba jechać statkiem wzdłuż 
ile  nu. Z pociągu widzi sio raczej kraj 
uprzemysłowiony, winnice, w których 
w pocie czoła pracuje wyrobnik. Po 
szosach mkną samochody, podnosząc 
za sobą tumany kurzu. Berlinki nała­
dowane węglem płyną po rzece. Wy­
godnie rozparty w fotelu wozu resta 
uracyjnego turysta zamyka oczy, by 
wyczarować sobie wspomnienia złoto 
włosej Loreley lub hrabiny Jutty 1 
jej nieszczęśliwych kochanków.

W Holandji krajobraz coraz bar­
dziej płaski. Domki rozrzucone tu i 
tam o wysokich czerwonych dachach, 
otoczone zabudowaniami gospodarcze- 
mi, kaczki kąpią sie w kałuży. Wszy­
stko czyściutkie, schludne, wypielegno 
wane jak z owego pudełeczka, w któ­
rym z Norymbergji na jarmarki pol­
skie przywędrowało drewniane mia­
steczko, drewniano krówki i kozy, dre 
wuiani ludzie w malowniczych stro­
jach. Niedziela. Na gościńcu, biegną­
cym wzdłuż trasy kolejowej, roi sie 
od cyklistów'. Jadą do kościoła; w wiel 
kich białych czepkach poważne damy 
holenderskie, młode dziewczęta, stara 
babunia, para kochanków, dzieci i myii 
herzy, a wszystko statecznie, w do­
stojnych tradycyjnych strojach. Ma 
sie wrażenie, że wszyscy tu używają 
rowerów jako lokomocji.

I rzeczywiście, po krótkim w Ho­
landji pobycie widzi sie, że cala Ho- 
landja jeździ na rowerze.

Flirt w Holandji musi być rzeczą 
nieznaną. Panienki, nawet gdy space­
rują piechotą, wydają sie być dalekie 
mi od tego lekkomyślnego zajęcia- Jak 
szczelnie pozaslaniane są firankami i 
zasłonami okna domków holender­
skich, tak niedostępną i zamkniętą w 
sobie wydaje sie obcemu młoda Holen 
derka.

Bliskie niemieckiej granicy miasto 
Arnheim jest niejako rezydencją cme 
rrytów. Mały czyściutki, jak wszy­
stko tutaj, dworzec, mały, schludny 
wypieleguowany placyk, a w kolo ni­
skie domy i niskie hotele Wszędzie

głównego komisarza arm ji, Ha- 
m arnika, danycb statystycznych 
zaledwie 30 proc. dowódców puł­
ków i bataljonów rekru tu ją  się 
z robotników. W  ten sposób, na­
wet dowództwo arm ji sowieckiej 
nie jest pod względem socjalnym 
jednołitem i pewnem.

W śród wyższego dowództwa 
t. zn. wśród dowódców dywizji, 
korpusów i okręgów wojennych 
około 35 proc- oficerów nie nale­
ży do klasy robotniczej i nie jest 
członkami partji komunistycznej. 
Ogólnie wiadomo, że całkowicie 
izolować arm ję od nastrojów i sy 
tyuacji w k ra ju  nie można.

Dlatego też, pomimo szczegół 
nej opieki, jaką  roztoczyły w ła­
dze sowieckie nad arm ją, gangre 
na politycznego rozkładu przeni 
kła w jej szeregi i zachwiała wier 
nością bagnetów, na których o- 
p iera się Stalin. Potwierdzenie te 
go stanu rzeczy znajdziemy w 
przemówieniach wyższych dygni­
tarzy wojskowych arm ji sowiec­
kiej.

W spomniany wyżej wyższy ko 
m isarz polityczny arm ji Ham ar- 
nik oświadczył w swem przemó­
wieniu na konferencji wojsko­
wych jaczejek komunistycznych 
w Charkowie, iż główną podsta­
wą zdolności bojowej wojska jest

czystość i dobrobyt, spokój i wrażenie 
jakiejś idylli; na ulicach nie ma ani 
gwaru, ani zgiełku. Miasto budzi sie 
codziennie dość późno, prawie bezgłos 
nie. Może to tylko wrażenie eudzoziem 
ca, ale wydaje się jakby tu wieczna 
panowała niedziela. Aleje, szmaragdo­
we trawniki, kwietniki ścielące sie, 
jak różnobarwny dywan, nadają mia 
stoczku wygląd odświętny. A wieczo­
rem wszystko jest także jakieś stono­
wane, przyćmione. W kawiarniach 
świecą latarnie inatowem światłem, 
świetlna reklama jest tu „tabu“ a w, 
restauracjach i innych lokalach nawet 
egzotyezno batawskie maski, lalki i 
sprzęty nie działają podniecająco. Na 
wet jazz ma tu inne tempo — umiar 
kowane, jak życie tutejszych oby w a te 
li, zamożnych, spokojnych, zażywają­
cych rozkoszy zasłużonej emerytury. 
Domy z czerwonej wypchanej cegły, 
o wyglądzie spokojnym, jak ich miesz 
kańcy, balkouiki z lakierowanego bia 
łego drzewa, biało lśniące ramy o- 
kien mają w 3obie o* ś naiwnego. Za 
temi oknami, w tych uliczkach i ogro 
dach nie pleni sie chyba występek, 
zbrodnia, namiętności, jakie rodzą sie 
w miastach fabrycznych. I policjant 
nie ma w sobie nie groźnego i służy 
pewnie tylko dla dekoracji, bo chyba 
porządek publiczny nie bywa tu zakló 
eony.

Z Arnhcim wspaniała asfaltowana

Izby przemysłowo - handlowe za 
mierzają uporządkować w najbliż­
szym czasie sprawę tak zw. „czar­
nych list" kupców' i przemysłowców, 
dopuszczających weksle do prote­
stu.

Listy takie potrzebne są bankom 
dla orjentowania się przy dyskonto­
waniu weksli. Przy obecnym sposo 
bie redagowania „czarnych list," zda 
rza się jednak często, iż znajdują się 
tam firmy zwykle regularnie pła­
cące weksle, a które przez przeoeze 
nie poprostu dopuściły jakiś weksel 
do protestu. Firmy takie ponoszą 
potem konsekwencje, niewspółmier­
ne do „przestępstwa".

nietyle uzbrojenie, jak jego pew 
ność polityczna, k tóra ostatnio zo 
stała zachwiana przez żywioły o_ 
pozycyjne. Jeszcze bardziej o- 
twarcie wypowiedział się na tej­
że konferencji dowódca ukraiń­
skiego okręgu wojennego Ja k ir  
który podkreślił, iż w arm ji daje 
się zauważyć ostatnio niezadowo 
lenie i ostrą krytykę rządu z po­
wodu trudności aprowizacyjnych

Rozluźnienie w arm ji znala­
zło swój wyraz również w tej oko 
liezności, że żołnierze, jak  ośw iad 
ezył Jak ir, zupełnie przestali pil­
nować swej broni, a zamiast od­
bywania ćwiczeń urządzają wie­
ce, na których k ry tyku ją  polity­
kę partji komunistycznej.

Na tern właśnie tle doszło do o 
strego konfliktu pomiędzy Wo- 
roszyłowem a Stalinem. Generali 
ssimus sowiecki przewidując groź 
ne niebezpieczeństwo, w ynikają­
ce z politycznej demoralizacji ar­
m ji sowieckiej, żąda zmiany kur­
su politycznego. Czy i z tego kon­
flik tu  S talin  wyjdzie zwycięzcą, 
pokaże najbliższa przyszłość. W 
każdym razie wciągniecie arm ji 
sowieckiej do walk politycznych 
stanowi brzemienny w swych 
skutkach moment obecnego prze­
silenia w Sowietach.

droga samochodowa, wiedzie nas do 
Utrechtu. W Hadzo nasuwają się re­
fleksje o zjazdach politycznych. Na 
poważnym Vijwcr, otaczającym gmach 
holenderskiego parlamentu, pływają 
łabędzie, mewy i kaczki. W podwór­
cach, otoczonych slaremi i nowenn ba 
dynkami, panuje nastrój ponury, hi­
storyczny. W dniu święta narodowego 
na tem samem miejscu, na którens 
stracono w r. 1619 sędziwego Olden- 
barnevaldta, ukazuje sie królowa cała 
w bieli. W sali posiedzeń pustki. Sta 
ra posługaczka udziela głośnych wy­
jaśnień, których nie słucha i nie rozo 
mie turysta.

Na drodze z Hagi do Seheveniugeu 
wśród bujnego parku wznosi sie impo 
nujący budynek z czerwonej cegły, o 
białych oknach, fantastycznych lukach 
i bardzo niejednostajnej architektu­
rze. To pałac pokoju. Na jego styl zło 
żyły s ic  różne gusta i różne narody. 
Kutą bramę ogrodową dostarczyły 
Niemcy, główną bramę belgowie, ze­
gar wieżowy pochodzi ze Szwajcarii, 
kandelabry z Ausfrji, a miljony na 
budowę były amerykańskie. Nic dziw 
nego, że mieszanina ta nie dała wyai 
ków zbyt szczęśliwych. Zewnętrzna sz» 
ta jest tak mało obiecująca, że bez ż* 
lu mijamy szybko ten pałac, którego 
wnętrza me jesteśmy nawet ciekawi,

Ingerencja izb przemysłowo-han 
dlowyoh do „czarnych list" ma iść 
•w kiemku oczyszczenia ich z przy­
padkowych „protestowiczów".

Jest też istotnie najwyższy czas, 
aby izby wkroczyły w tę dziedzinę.

Hifio „Czw artak Hieice
D Z I Ś I l !

W z ru s z a ją c y  d r a m a t  p. t.

, Marsz Radeckiego"
W  roli g łów nej:

H r.  A G N E S  E S T E R H A Z Y

M . K .

W państwie wiatraków i rowerów*
(Korespondencja własna).

Haga, w czerwca 1950  >

U .  M .

Porządek w „czarnych listach protestów”
grobie? izby przem ysłow o-handlow e.
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Ho ma płacić inwestycje ulenowskie ? k r o n i k a
2 0 0  skarg przed  najwyższym trybunałem administracyjnym,
W dniu 26b. m. najwyższy try ­

bunał administracyjny będzie roz­
patrywał pierwsze z przeszło 200 
skarg podobnej treści, wniesionych 
przez właścicieli domów w  Piotrko­
wie przeciw orzeczeniu urzędu wo­
jewódzkiego w Łodzi.

Urząd wojewódzki zatwierdził 
bowiem nałożenie przez magistrat 
m. Piotrkowa specjalnych opłat na 
właścicieli domów, położonych przy 
ulicach, które zaopatrzono w urzą­
dzenia wodociągowe i kanalizacyj­
ne, na pokrycie kosztów założenia 
wodociągów i kanalizacji w P iotr­
kowie.

Magistrat Piotrkowa zaciągnął 
na te inwestycje pożyczkę amery­
kańską od firmy „Ulen i ska“ w wy 
sokości 1.068.785 doi., co stanowi 
roczne obciążenie miasta kwotą 
998.775 zł. Pełna amortyzacja po­
życzki ulenowskiej w pierwszych 
latach okazała się niemożliwa do 
zrealizowania wobec zwyżki kursu 
dolara i że amortyzacja pożyczki 
przypadła w początkach swych na 
kata budowy, a więc na okres, kiedy 
dane urządzenia nie przynoszą pra­
wno żadnego dochodu. Trzeba więc 
było przy pomocy skarbu państwa 
oraz banku gospodarstwa krajowe­
go, zaciągnąć nowrą pożyczkę, któ- 
raby dozwoliła ciężar spłat przerzu­
cić na dalsze lata. Opracowany w 
związku z tern plan sanacyjny prze­
widywał na rok 1928-29 wydatek w 
kwocie 300.000 zł. na spłatę pier­
wszych ra t pożyczki ulenowskiej.

Rada miejska Piotrkowa, na po­
siedzeniu w dniu 30 lipca 1928 r., 
uchwaliła z tego względu wprowa­
dzić na rzecz Piotrkowa specjalne 
dopłaty na częściowe pokrycie ko­
sztów założenia kanałów i wodocią­
gów miejskich w ogólnej kwocie 
zł. 200.000 z tern, że pozostała część 
będzie pokryta z ogólnych budżeto­
wych funduszów miejskich.

Powołana przez radę miejską 
specjalna komisja do wymiaru do­
płat wodociągowo-kanalizacyjnych, 
przyjęła za podstawę do określenia 
wysokości dopłat stosunek korzyści, 
osiągniętych z przeprowadzenia 
tych urządzeń i stosunek ten' okre­
śliła według następującej normy:
5 proc. komornego, względnie war­
tości czynszowej, oraz 2 zł. od jedne 
go metra bież. frontu nieruchomo­
ści. Na tej podstawie magistrat 
piotrkowski dokonał wymiarów in­
dywidualnych.

Właściciele nieruchomości dowo 
dzą w swych skargach, że wydatki 
na zaprowadzenie wodociągów i ka­
nalizacji winni ponieść w miarę moż 
ności płatniczej wszyscy mieszkań­
cy Piotrkowa, a nie wyłącznie w ła­
ściciele nieruchomości, że magistrat 
piotrkowski, mając prawo pobiera­
nia w wyjątkowych wypadkach Do­
datków, nie przenoszących 50 proc. 
podatków komunalnych na ściśle 
określone cele inwestycyjne, pobiera 
już 100 proc. dodatku do państwo­
wego podatku od nieruchomości, 
urzeto dalsze podniesienie omawia-

P a rce le  na le tn isk a
z lasem  sosnow ym

do sprzedania w  Poraju 

5 minut od dworca.
K ąp ie l w  W arc ie  b. b lisko  
p rzestrzeń  dow olna, cena 
1 zło ty  7 a m etr k w ad ra to w y  
N ależność m oże być roz ło ­

żona n a  raty.

S p rzed a ż  refantaBna  

Wiadomość: Poraj Z. G iersz.

nego podatku jeszcze o 5 proc. do­
chodu brutto, sprzeciwia się posta­
nowieniom ustawowym, że wyso­
kość specjalnej dopłaty winna być 
stopniowana w stosunku do warto­
ści osiągniętych korzyści gospodar­
czych względnie udogodnień i t. p.

Wyrok, jaki zapadnie na te ma­
sowe skargi, będzie miał n i e w ą t p l i ­
wie zasadnicze znaczenie zarówno 
dla miast, które z pożyczek ulenow- 
skich wybudowały wodociągi i ka­
nalizacje, jakoteż i dla mieszkańców 
innych miast.

C zerw iec

Czwartek

Uprosić zenie biurowość? w kasach skaroimycrL
Zarządzenie naczelnika wydziału izby skarbowej w Kielcach,

Izba skarbowa zarządziła, aby 
kasy skarbowe na terenie wojewód­
ztwa kieleckiego, tak w dziennikach 
przychodu, jak i w pokwitowaniach 
kasowych, wypisywały szczegółowo 
rodzaj wpłaty, t. j. kwotę należyto- 
ści, odsetek, grzywien i kosztów 
egzekucyjnych, tudzież kwot dodat­
ków samorządowych.

Praktyka stwierdziła, że o ile za 
stosowanie tego zarządzenia w odnie 
sieniu do pokwitowań kasowych 
jest celowe i pożyteczne dla płatni­
ków, o tyle wypisywanie wszystkich 
szczegółów w treści głównego dzień 
nika przychodu było tyiko daremną 
stratą czasu dla urzędnika prowadzą 
cego ów dziennik, i dla płatników', 
którzy zmuszeni byli godzinami wy 
ezekiwać na pokwitowanie kasowe.

W tej sprawie kasa skarbowa w 
Radomiu, opierając się na doświad 
czeniu, i na wyraźnem brzmieniu 
art. 150 instr. kasow. prosiła izbę 
skarbową o częściowe uchylenie te

go zarządzenia dotyczącego szczegó 
łowego zapisu wpłat w głównym 
dzienniku przychodu, lecz próżne by 
ły jej starania.

Dopiero nowy szef wydziału p. 
Dębowski, który podczas prowadzo­
nych lustracji kas osobiście stwier 
dził nierealność powyższego zarzą­
dzenia, anulował szczegółowy zapis 
wpłat w dziennikach kasowych, po­
zostawiając natomiast obowiązek wy 
pisywania tych szczegółów w pokwi 
towaniach dla płatników.

Owe^ zarządzenie w kołach u- 
rzędników kasowych zostało powita­
ne z wielką radością jako dobra ozna 
ka, że nowy szef kas skarbowych bę 
dzie człowiekiem inicjatywy i celo­
wej pracy w dziedzinie kaSowoścą 
dewizą bowiem naszych czasów po­
winna być praktyczność, a w związ 
ku z tern sprawna, na zachodzie w zo 
rowana, obsługa klijenteli kas skar 
bowych.

Stan bezrobocia w Zagłębiu.
Ubiegły kwartał zazn aczył się  w zrostem  bezrobocia.
Z powodu częściowego lub całko 

witego zamknięcia warsztatów pra 
cy zarejestrowano w ub. kwartale 
w Zagłębiu 2.498 bezrobotnych męż 
czyzn, kobiet 423, razem 2 921 bez­
robotnych. Przyjęto wskutek częścio 
wego lub całkowitego uruchomienia 
warsztatów pracy mężczyzn 512, ko 
biet 144, razem 656 osób.

Pozostało bez pracy 2.265 osób.
Z powodu zawieszenia robót pu 

blicznyck zarejestrowano 55 męż­
czyzn, z powodu ich uruchomienia 
zatrudniono tylko 28 mężczyzn i 
7 kobiet.

Pozostało bez pracy 27 męż­
czyzn.

Przyjechało do Sosnowca z za­
granicy w celu znalezienia pracy 80 
mężczyzn i 6 kobiet.

Wyjechało zagranicę do pracy

284 mężczyzn i 56 kobiet, razem 
340 osób.

Przybyło 90 bezrobotnych z po 
wodu demobilizacji i 363 z powodu 
innych przyczyn. Z ogólnej liczby 
bezrobotnych zdjęto z ewidencji 
393 mężczyzn i 27 kobiet, razein 
470 osób.

Ogółem przybyło bezrobotnych 
3.023 mężczyzn i 552 kobiety, ra­
zem 3.575 osób. Ubyło 1217 i 284 
kobiety, razem 1501 osób.

Ze statystyki wynika, że w pier 
wszym kwartale przybyło .ogółem 
2.074 bezrobotnych, pomijając tych, 
którzy zostali skreśleni z ewiden­
cji.

Drugi kwartał b. r. na zasadzie 
dotychczasowych danych przedsta­
wia się jeszcze gorzej.

KALENDARZYK.
Dziś; Boże CiaIo 
Jaru Syiwerjuszs 
Vvsenoa słońca 315  
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CzwartoK, 19 czerwca.
9.10. Naboż z Katedry dozh. 11.,Ig  

Sygnał czasu z Warsz. 12.10. Muz\ ka 
z płyt gramof. 15.00. Muzyka lekka.
16.00. Odczyt p. t. „Rokitna i Rarańeza“ 
lu.20. P łyty  gramof. 16.40. Czy zbierać 
podczas wakacyj coś wiceej prócz mi­
łych wrażeń. 16.55. Płyty gramof. 17.05. 
Odczyt. 17.30. Koncert solistów, 18.50, 
Rozmaitości 19.15. Wiad. przvi. i pożył. 
19.30 P łyty gramof. 19.43. W y c t ó a  
do Czarnolasu. 20.00 Sygnał czasu z 
Warsz. 20.15. Koncert popul. z Pol. 
Szwajc. 21.30. Słuchowisko z Krakowa.
22.15. Kom.: meteor., polio.., sport. 22.25. 
Ostatnia Pala. 23.00. Muz. uiu. z kaw. 
„Gastronomia".
Piątek, 20 czerwca.
„  R-30- Przegląd prasy kraj. PAT. 
11.58. Sygnał czasu z Warsz. 12.10. Mu 
?yka z płyt gramof. 13.10. Kom. meteor. 
lo.flO. Kom. gospod. 15.20. Przegląd wy­
dawnictw- perjodycznycyh. 15.45. Kom.

„ straży Og. 16.15. Muzy aa z płyt 
gramof. 17.00. Szkolnictwo polsKio za­
granicą. 17.45. Muzyka lekka. 18.20 Pó? 
ffodz. Pen-Klubów w studio P. R. Jf ro. 
Rozmaitości. 19.15. Giełda rolnl-zu. 19.30. 
Płyty  gramof. 19.40. Pras. Dziennik
Radj. 20.00. Sygnał czasu z Warsz. 
20.05. Pogadanka muz. 20.15. Koncert 
symf. z Doi. Szwajc. W nr serwie kom. 
teatrów miejskich. Po koncercie Kom.: 
meteor., połic., sport, oraz retransm. ze 
stacyj zagranicznych.

K A T O W I C  l i
Czwartek, 19 czerwca.

9.00. Naboż. z Katedry pozn. 11.58. 
Sygnał czasu z Warsz. 12.10. Koncert 
popul. 15.00. Muzyka lekka z Warsz.
16.00. Uprawa żyta. 16.20. Koncert po­
pularny. 17.30. Koncert solistów z War 
szawy. 18.50. Rozmaitości, program na 
dzień nast., kom. T- P. 19.15. Wiadomo! 
ci przyjemne i pożyt. z Warsz. 19.30. 
Skrzynka poczt. 20.00. Intermezzo muz.
20.15. Koncert, symf. z Warsz. 21.30. 
Słuchowisko lit. z Krakowa. 22.15. Kom. 
meteor, z Warsz., program na dzień 
nast. 22.25. Nadprogram. 23.00 Muzyka 
lekka.
Piątek, 20 czerwca.

11.58. Sygnał czasu z Warsz. 12.05. 
Koncert z płyt gramof. 13.10. Kom. mc. 
teor. z Warsz. 16.00. Kow. Pol. Zw Zrz 
Gosp. Woj. SI.', kom. T. P. 16.20. Kon­
cert z płyt gramof. 17.00. Odezvt z Kra 
kowa. 17.25. Muzyka lekka z" Warsza 
wy. 18.20. Pół godz. Pen-Klubów w stud 
jo P. R. w Warsz. 18.50. Rozmaitości 
program na dzień nast. 19.05. Codzien 
ny odcinek powieściowy. 19.29. Kom. 
sportowe. 19.30. Świat zwierzęcy y,t gle 
bie. 200.0 Kom. Zw. Młodz. Polśk. 20.05. 
Pogad. muz. z Warsz. 20.15. Koncert 
symf. z Warsz. Po koncercie kom. me 
teor. z Warsz. program na dzień nast.
23.00. Skrzynka poczt, w jez. franc.

EComifet rozbudowy m. Dąbrowy otrzymał Co wyświetlała km&: 
długoterminową pożyczkę,

W ezwanie do obyw ateli, Chcących budow ać.
K ino „W aw e l"— „W  m ocy m ałp"

Wczoraj odbyło się pod przewód 
nictwem prezydenta Madeyskiego 
posiedzenie komitetu rozbudowy 
miasta Dąbrowy.

Komitet powziął uchwałę wzy­
wającą wszystkich obywateli mia­
sta, którzy składali prośby o pożycz 
ki budowlane, a mają hipoteki, aże­
by w piątek, dnia 20 bm. o godz. 10

rano zgłosili się do biura magistratu 
w celu wciągnięcia ich do specjal­
nej ewidencji.

Wezwanie to ma na celu przyspia 
szenie realizacji długoterminowej 
pożyczki budowlanej, którą ostat­
nio komitet rozbudowy miasta o- 
trzymah

Nieporozumienia małżeńskie przyczyną samobójstw.
Dwa zam achy sam obójcze w  S osn ow cu .

Onegdaj, o godzinie 10 rano Ma- 
rja  Bigaj, lat 30, zam. przy ul. K ar 
packiej nr. 1 usiłowała pozbawić 
się życia przez wypicie esencji octo 
wej. Wymienioną po udzieleniu 
pierwszej pomocy w stanie niezagra 
żającym życiu przewieziono na ku­
rację do szpitala na Pekinie.

Powodem targnięcia się na życie 
były nieporozumienia małżeńskie.

Wczoraj z tych samych powodów 
usiłował odebrać sobie życio 66-let- 
ni Maciej Frączak, zam. przy ul. 
Rysiej nr. 1,

Frączak po dłuższej sprzeczce 
ze swą połowicą kupił butelkę esen­
cji octowej i wypił...

■ Po udzieleniu mu pierwszej po­
mocy, w stanie ciężkim przewiezio­
ny został na kurację do szpitala na 
Pekinie.

Zaznaczyć należy, że epidemja 
samobójstw przy pomocy esencji 
octowej rozszerza się obecnie z za­
straszającą szybkocią i udziela się 
powoli także i męskiej połowie ro* 
dzaju ludzkiego. . > ■ •

W IDOW ISKO P A SY JN E  
w Katowicach.

Wobec licznych zapytań w yjaśn ia­
my, że m ające sic odbyć w dniu 21 i 22 
czerwca br. przedstawienia M isterjmn  
Pasyjnego na boisku K. S. Pogoń w Ka 
towicach, tuż koło parku Kościuszki, 
w ystaw ione było w m aju ośmiokrotnie 
w Krakowie na dziedzińcu arkado­
wym  na W awelu i doznało entuzjastycz  
nego przyjęcia tak przez publiczność, 
jak i prase. W  Krakowie przedstawić 
nia te odbywały sie pod aprobatą J. O. 
księcia m etropolity ks. Adama Stefana  
Sapiehy, zaś w Katowicach kapituła  
katedralną udzieliła swej wysokiej a- 
probaty, zwłaszcza że cześć dochodu 
przeznaczona została na cel nam wszyst 
kim  tak drogi, jak budowa katedry.

! Ogród,.Locarno” i
w y d a je  codziennie:*

od g. 10—12 śniadania po 2 zł. 
od godz. 12 — 4 p. obiady 

z 3 dań — 2 zł. 
z 4 dsfi — 3 zł.

Piwo, kawa, herbata pod- 
— czas obiadu 40 gr. —



Ogólna.
(o) W ielka ankieta leśna. Ministe- 

rjum rolnictwa opracowawuje ankie­
tę, w sprawie polityki drzewnej z 
wyłączeniem polityki lasów państwo­
wych. Ankieta rozesłana Ludzie do 
wszystkich kupców, przemysłowców i 
eksporterów leśnych.

Po nadesłaniu wyników ankiety od 
będzie sip w W arszawie wielka konfo 
rencja w tej sprawie.

(o) Średnie i  wyższe szkoły muzycz­
ne kontrolą ministerjum  oświaty. W  
ministerflum ośw iaty opracowywany  
jest obecnie projekt podziału szkolni­
c tw a  muzycznego na średnie i wyższe.

W arunki przyjm owania uczniów do 
każdej z tych szkół będą dokładnie o- 
kreślone. Podane będą rów nież kw ali­
fikacje jakie posiadać muszą, profeso 
rowie zarówno szkoły średniej muzycz 
mej jak i  akademickiej.

Sprawa ta będzie unormowana W, 
drodze rozporządzena m inistra oświa­
ty.

(o) E pilog sprawy Żak contra Szaeli.
W yrokiem sądu okręgowego w W arsża 
wie Josek Szach, w łaściciel wytwórni 
artykułów kosmetycznych, skazany ,zo 
stał na 3 m iesiące aresztu i  zapłace­
nie 4.000 zł. odszkodowania na rzecz 
Henryka Żaka.

Szach pociągnięty był przez proku­
ratora do odpowiedzialności za wypu­
szczenie na rynek wody kólońskic.1 pod 
nazwą „Warszawianka", przyczem ry­
sunek etykiety naśladował do złudze­
nia etykiety, umieszczone na butel­
kach z wodą kólońską „Przenrysław- 
k a“, wyrabianej przez fabryką perfum  
i  kosmetyków Żaka w Poznaniu.

Szach zaapelował przeciw wyrokowi 
sądu okręgowego, lecz sąd apelacyjny  
wyrok ten zatwierdził. W ówczas Szach 
wniósł skargą kasacyjną. Jednak i  
sąd najwyższy skargę S. oddalił, za­
twierdzając wyrok, skazujący S. w ca 
lej rozciągłości. Należy .sią spodziewać, 
że wyrok ten bądzie przestrogą -dla 
wszystkich tych, 'którzyby chcieli dro 
gą nieuczciwej konkurencji korzystać 
z owoców cudzej pracy.

Z Kielc.
(k) Tragiczne skutki jazdy bez bile 

tu. M ichał Jas, mieszkaniec W incento 
wa, gm. Piekoszów, pow. kieleckiego, ro 
botńik kolejowy w oddziale drogowym  
na odcinku nr. 14 w Złotym  Potoku, 
pow. częstochowskiego, jadąc pociągiem  
bez biletu, podczas kontroli zaczął u- 
ciekać po stopniach, i przy wjeździe po 
ciągu na stacją Złoty Potok, spadł na  
ziemią 1 .uległ ogólnemu potłuczeniu: 
wewnętrznemu, wskutek czego zmarł.

W dniu 21 czerwca br. o godz. 8 rano jako w pierw­
szą bolesną rocznicę śmierci

8. p.
zostanie odprawiona Msza św. żałobna w kościele pa­
rafialnym w Będzinie, o czerń zawiadamiają krewnych 
i przyjaciół Zmarłego

Zona 1 dzieci.

Tragiczna śmieć iąferewianki
rsa letnisku

Wczoraj strażnik , graniczny z ko 
misarjatu w Pankach, pow. często­
chowski, Józef Zbrojkiewicz, 

wystrzałem z rewolweru 
pozbawił życia Józefę Janusżównę, 
mieszkankę Dąbrowy, bawiącą na 
letnisku w Pankach.

Wypadek -ten rozegrał się o gocłz. 
5-ej w chwili, gdy Januszówna wraz

z dwiema innemi towarzyszkami po 
wyjściu z zabawy weselnej szła do 
kąpieli.

Zbrojkiewicz zaofiarował im 
swe towarzystwo, a gdy odmówiły i 
znikły za łanem żyta, wystrzelił w 
idh kierunku. Kula ugodziła Janu- 
szównę w okolicę serca, powodując 
śmierć natychmiastową.

Dwa zabójstwa w powiecie olkuskim.
Tajemniczy strzał o  północy. — Porachunki złodziejskie.

Na weselu w Zadrożu u Jana 
Ordynackiego powstała bójka pomię 
dzy weselnikami o północy w dniu 
16 bm. Z pośród Pijących się padł 
strzał i ugodził 19-letniego Francisz 
ka Mileja, mieszkańca Zacłroża. Da­
jącego jeszcze oznaki życia Mileja 
położono na furmankę celem odwie 
zienia do szpitala 'olkuskiego. Uje­
chano jednak kilka kroków i Miłej 
zmarł.

O zabójstwo podejrzani są Jan 
Maj i Aleksander Borówka, którzy 
zostali zaaresztowani.

Od dłuższego czasu miesznaficom 
Sławkowa dawał się bardzo we zna 
ki Stanisław Niemczyk, złodziej re 
cydywista i awanturnik. Podczas 
kłótni nad ranem w dniu 17 bm. w 
Sławkowie ze swymi kompanami 
Bolesławem i Juljanem Świerczyń 
skim ze Sławkowa, ci ostatni porznę 
li nożem tak, że zanim przybyła poli 
cja, zaalarmowana krzykami, Ńieni 
czyk zakończył .swój niezbyt sław­
ny żywot na ulicy.

Zwyrodniałe praktyki kiera®n ka szkoły
w oifc-usfciam.

Pcilicja uchroniła go  od sam osądu.

NARESZCIE.
W ielu palaczy tytoniu przekonało 

«ią, którym  dotąd im ponowały złote li  
tej-y na pudełkach gilz, iż tutki „Ma­
rzenie" polskiej wytwórni „Wawit", 
choć pod skromną etykietą, to jednak 
przewyższają jakością inne szum nie 
reklamowane zwłaszcza nowo - opa­
tentowane tutki „Marzenie" z watą po 
dwójną są  coraz więcej poszukiwane 
w handlu przez znawców.

Olkusz ubiegła trudna do wiary 
pogłoska o ohydnych czynach, do­
konywanych na .dziewczynkach w 
szkole po/wsz. w Żuradzie pod Olku­
szem, rzekomo przez... samego kie­
rownika tej szkoły, Machaj skiego.

Delegowany zaraz na miejsce 
przez komendę pow. starszy poste­
runkowy z Olkusza stwierdził, że 
niestety, w pogłoskach tych jest 
część prawdy i że z tego powoda za 
nosiło się na zlinczowanie kierowni 
ka przez ojców poszkodowanych 
dziewcząt.

Prawdopodobnie obrzydliwe za­
pędy p. kierownika zostaną ukara­
ne przykładnie i władza odseparuje 
go od zdrowego społeczeństwa.

P. M. małopolanin a v  najbliż­
szych. dniach miał wyjechać do 
Czech, na co posiada już paszport 
zagraniczny.

Zwiedzajcie fiśądsyaarade- 
wą Wystawę Kemuniftacp 

S TurygtyKi w Poznaniu
od -6-go ’lip ca  do 10 sierpn ia  b. r.

Z Sosnowca,
POŻYCZKA NA AKCJE 

BUDOWLANĄ.
Wczoraj do magistratu nadszedł ' 

list z B. U. K. o przyznaniu miastu 
jeszcze 880 tys. złotych na jego roz­
budowę. Wobec powyższego mągi 
ętrat w krótkim czasie udzieli więk­
szych pożyczek, przedewszystkiein 
tym, którzy budowę domów już roz­
poczęli.

(s) W ycieczka legionistów  do Krako
w a. W szystkie oddziały związku ley jo 
m stów  polskich z Zagłębia Dąbrow­
skiego, Zawiercia, Częstochowy i po 
bliskich m iejscowości urządzają na 
niedzielę 29 czerwca zbiorową wyciecz 
kę krajoznawczą do Krakowa. Tech­
niczno szczegóły tej wycieczki oprueo 
wal i będzie nią kierował prezes okręgu 
dr. W. Gosiewski.

JNa dworcu uroczyście w itać ją  bę­
dzie delegacja krakowskich legionistów  
z pułkownikiem  B eliną na czele.

50 proc. zniżki na przejazd koleją w 
obydwie strony już zostały uzyskane, 
zatem całkowity koszt w ycieczki wraz 
z utrzymaniem zaledwie, w yniesie około 
10 — 12 zł. od osoby. Zapisy przyjm ują  
codziennie w  lokalach związkowych 
sekretarze poszczególnych oddziałów, 
którzy też zainteresowanym  leg ion i­
stom udzielają niezbędnych inform a- 
eyj.

Do zapisu w Dąbrowie, odbywające 
go się przy ul. król. Jadw igi .20 w dnie 
powszednie od godz. 7 — 9 wiecz., a w 
niedzielę od 10 do 1-ej popoł., dotych­
czas zgłosiło się już blisko 40 osób, co 
najlepiej świadczy o popularności te j  
imprezy.

(s) Z  domu ludowego w Sosnowcu. 
Sekcja wycieczkowa D. L. w Sosnowcu 
urządza w dniu 22 czerwca b. r. t. j. w 
niedzielę wycieczkę pieszo do Maczek, 
celem zwiedzenia budowy wodociągów. 
Zbiórka nastąpi w  lokalu  domu ludo­
wego o godz. 5 rano, poezem wymarsz 
pod kierownictwem p. W. Kulika.

Zapisy przyjm uje i inform acji u- 
dziela gosp. D. L. p. K ulik w kane. do 
mu ludowego, ul. Jasna 26 w godzinach 
wieczorowych.

(s) Egzam in w sem inar jum  żeńskiem.
Dyrekcja państwowego sem inarium  
nauczycielskiego "żeńskiego w Sosnow 
cu podaje do wiadomości, że egzamin 
wstępny na kurs I-szy i I l-g i rozpoez-. 
nie się dnia 20-go b. m. o godzinie 9-cj 
rano. -Zainteresowane zgłoszą się o go­
dzinie 8.

(s) Strajk w fabryce Deiclwła. Bnag 
daj robotnicy fabryki Deićhsla w licz 
bie 300 porzucili pracę, domagając się  
w ypłaty zarobków za ub. miesiąc. v

Po przyrzeczeniu przez dyrekcję, że 
w ypłata nastąpi jutro, t . j. 18 b. m. 
o godz. 1 po poł. Tobotnicy po kilkugo  
dzinnem strajku powrócili cio pracy

W yplata istotnie w oznaczonym ter 
m inie nastąpiła.

(s) Odczyt csperancki. Dziś. o godz.
7 wiecz. w domn ludowym, ul. Jasna 2? 
dr. Adolf Ingster w ygłosi w języku  
międzynarodowyin odczyt na temat 
„Przyszłość esperanta".

Odczyt przeznaczony je s t  dla zarzą 
dów grup esperanćkich_ Zagłębia oraz 
dla propagatorów tego języka.

HRABIA 
M U T E  CHRISTO.

627.   .
— Nie mówię bynajmniej, byś 

bić się nie miał, wygłaszam jedynie 
pogląd, .że pojedynek jest aktem ma 
der doniosłym, nad którym warto- 
by fiię zastanowić.

■— A Beauchamps ezy się zasta 
-nawiał, znieważając mego ojca!

— Trochę zanadto jesteś hrabio 
ostry. Bo zechciej tylko wziąć pod 
uwagę, że... przypuśćmy.,, pamiętaj 
jednak byś się nie gniewał o to. co 
powiem!_

— Słuchana.
_ — Synowi nie wolno nigdy czy 

nić przypuszczeń, które honor' je­
go ojca fcrzywdzieby mogły.

— - Jednak lepiej by było, zanim 
poślesz świadków Beaueharapsowi, 
przekonać się pierwej-

— Nie, nie uczynię tego.
. — Więc dam ci jedną radę. Za­

miast posyłać świadków, lepiej idź 
sam do Beauchampsa.

—- To się sprzeciwia wszelkim 
regułom pojedynkowym.
• 77 twoja sprawa nie
jest taka, jak inne. Gdybyś do niego 
poszedł sarn, byłoby to dla ciebie ze 
wszech miar korzystne. Przede- 
wszystkiem wszystko pozostawało­

by pomiędzy tobą a nim. To raz, a 
następnie, jeżeli Beauchamps zgo­
dziłby się dac odwołanie, trzeba mu 
zostawić zasługę dobrej woli; jeże 
łi się nie zgodzi — no to będziesz 
miał dosyć czasu wtedy posłać mu 
sekundantów.

— Więc mi pan radzisz, bym 
sam udał się «lo Beauchampsa 1... 
Wiesz pan, że może to jest i  dobra 
rada? Lecz jeżeli 'bym się do niej za 
stosował i nic tam nie zdziałał,- to 
znaczy, iż musiałoby dojść do poje 
dynku, to wtedy czy mogę na cie­
bie liczyć, hrabio, że zgodziłbyś się 
być moim świadkiem?

— Kochany wicehrabio — rzekł 
Monte Christo głosem pełnym powa 
gi — złożyłem ci już raz dowód, iż 
jestem gotów dużo zrobić dla ciebie; 
jednak usługa, której teraz odemriie 
się domagasz, przechodzi tę moją 
możność a wolę.

— Ha, trudnoi!... W takim ra­
zie poproszę Franciszka i -Chateau- 
Renatid.

— Twój wybór, wicehrabio, był 
by doskonały. Ci panowie są isbd- 
nie tej wartości, iż można im śmia­
ło powierzyć swój honor-

Po .słowach tych Morcerf poże­
gnał się z Monte Christem, wziął ka 
pelusz i wyszedł.

Przed bramą wsiadł do swego 
kabryoletu i kazał się zawieźć do 
Beauckampsa, którego na szczęście

zastał w redakcji.
• Albert wymienił swe nazwisko i 

zażądał, ażeby go zaprowadzono 
do redaktora, .który go przyjął na­
tychmiast, nie kryjąc jednak* zdzi­
wienia -że go widzi u siebie.

— Ależ proszę cię, proszę, ko­
chany Albercie, lecz cóż cię tu spro 
wadzal Ozyś zabłądził w drodze, 
czy też przychodzisz, by mnie ząpro 
sić na śniadanie? Zobacz no., może 
ttam jest jeszcze gdzie krzesło? Pa 
trzaj, stoi ono przecież obok donicz 
ki, w której ongi kwitło sobie praw 
dopodobnie zielsko jakieś. O, nie 
rób sobie ceremonji i zrzuć te  ręko­
pisy z krzesła wprost na ziemię!

— Mój Beauchamps — zdołał 
dojść nakoniec do słowa Albert — 
przyszedłem właśnie, ażeby pomó­
wić z tobą o twym dzienniku. Pra­
gnąłbym mianowicie, byś dał pew­
ne sprostowanie.

— Sprostowanie®
— Żądam sprostowania pewnej 

wiadomości, która godzi w honor je 
,dnego, z ezłonków mej rodziny.

— I to było u  mnie ? Jestem zdu 
miony! Lecz o jakiż ci chodzi arty 
kuł mianowicie?

— Jest on zatytułowanym „Dorno 
szą z Janiny"- Lecz cóż to.1!?... Ro­
bisz minę, jakbyś o niczem nie wie 
dział?...

— Bo hic riie wiem, na honor! 
ŻorżL- numer dzisiejszy!

— Nie masz potrzeby posyłać po 
niego, bo mam go przy sobie.

Beauchamps w  jednern mgnie­
niu oka niemal go przeczytał, a na­
stępnie zapytał Morcerf a, bardzo
serjo już głosem:

— Czy ten oficer jest jakim two 
im krewnymi .

— Tak jest — odpowiedział Al­
bert, rumieniąc się mimowoli.

— Cóż tedy żądasz, ażebym zro­
bił dla ciebie? — rzekł Beauchamps 
łagodnie.

— Chciałbym ,ażebyś odwołał tę 
wiadomość.

Dziennikarz spojrzał na Alberta 
uważnie, wzrokiem życzliwości peł 
nyni. '

— Poezekajże — powiedział — 
każde sprostowania, czy odwołania 
są dla pisma sprawą zawsze przy­
krą, dla ciebie jednak postaram się 
wszystko zrobić. Pozwoi, że prze­
czytam raz jeszcze.

— Widzisz sam — rzekł Albert, 
gdy zobaczył iż Beauchamps skoń­
czył czytanie — że w twym dzienni 
ku znieważono jednego z członkow 
mojej rodziny. Żądam więc odwoła­
nia.

d.
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Kursy wakacyjne dla  terminatorów.
K ażdy term inator chcąc, aby go 

dopuszczono do egzaminu czeladni­
czego winien przedstawić między in 
uemi izbie rzemieślniczej świadec­
two ukończenia szkoły dokształcają­
cej zawodowej. O ile w danej m iej­
scowości szkoły dokształcającej za­
wodowej niema, term inator musi 
uczyć się w domu sam, oraz po od­
byciu praktyki i uzyskaniu zezwole 
nia kuratorjum  szkolnego zdawać 
t. zw. egzamin uproszczony przy 
najbliższej szkole dokształcającej za 
wodowej.
K andydatow i p rzy  egzaminie upro­
szczonym czynią władze szkolne 
dość duże wym agania przeto losy 
jego są wątpliwe. Izba rzemieślni­
cza w Kielcach, chcąc przyjść z po­
mocą tym terminatorom, którzy w 
bieżącym roku szkolnym rozpoczęli 
praktykę w miejscowościach gdzie 
szkoły dokształcającej zawodowej 
niema, a  których czeka po trzech hi­
tach egzamin uproszczouy, organ izu 
je na swoim terenie dwutygodnio­
we wakacyjne kursa dla term inato­
rów. K ursa te są nieobowiązkowe i 
w bieżącym roku obejmować będą 
program  nauki pierwszego roku 
szkoły dokształcającej zawodowej, z 
tern, że w dalszych dwóch latach 
będą organizowane kursy, obejmują 
ce swym programem przedmioty i 
zakres nauki drugiego i trzeciego ro 
ku szkoły dokształcającej zawodo­
wej.

K ursy będą się odbywały w:

(s) Sprostowanie. We wczorajszej 
notatce p. t. „Porachunki sąsiedzkie'1 
mylnie wydrukowano, iż p. F raś skaza 
ny został przez sąd okręgowy na 6'm ie 
sięey więzienia, a nie na 6 tygodni, co 
mniejszem prostujem y.

(s) 19.089 p a r reklamowego obawia.
Zuana w Zagłębiu mechaniczna fabry  
na obuwia „Idear, istn iejąca od 1520 
roku, otworzyła sklep sprzedaży obu­
wia, w domu własnym, przy ul. T a r­
gowej 17-a.

Oełem przekonania obywateli Zagłę 
bia o dobroci w yrabianego obuwia, fa 
bryka „Ideał" wypuszcza 10.000 p a r obu 
wia damskiego i  męskiego po cenach 
fabrycznych. Każda para  obuwia wyko 
nana w fabryce „Ideał" je s t gw aranto­
wana. Przyjdźcie, a przekonacie się.

(s) Zebranie opiekunów kół młodzie­
ży PCK. K om isja oddziałowa kół mło­
dzieży polskiego czerwonego krzyża po 
daje do wiadomości, iż w dniu 21 bm. 
o godz. 6-ej wieczorem w lokalu szkoły 
pow. im. P raussa przy ul. prez. Moście 
kiego (dawniej Nowokośeielna) odbę­
dzie się zebranie opiekunów(ek) poszczę 
góluyeh kół młodzieży celem omówie­
nia spraw y urządzenia wystawy prac 
kół młodzieży polskiego czerwonego 
krzyża.

W ystawa ta  m a się odbyć w przy­
szłym tygodniu, ze względu więc ii a 
krótki term in kom isja oddziałowa pro­
si opiekunów(nki) o łaskawe, nieodzow­
ne i punktualne przybycie.

_(s) W pisy do żeńskiej szkoły rze­
miosł im. ks. kan. F r. Raczyńskiego w 
Sosnowcu rozpoczynają się od 20 czerw 
ca do 2 łipea. Szkoła ma następujące 
działy: intro ligatorski, fryzjerski, kra- 

■ wiecki, karnaszniczy z ga lan te rją  skó­
rzaną, modniarsko - czapuiczy i szeweki 

Od 1-go lipea o tw arta będzie przy 
szkole pracow nia czapnicza.

D yrekcja zwraca się z apelem do 
wszystkich dyrekcyj szkól i kół rodzi­
cielskich, by pracownię tę wspierali 
zamówieniami czapek dla młodzieży.

(s) 2910 litrów  mleka skonfiskowano. 
W pierwszym kw artale b. r. skonfisko 
wano w Sosnowcu 2010 litrów  mleka, 
posiadającego inniej niż 2,8 proc. t łu ­
szczu, śm ietany 2 i trzy  czwarte l i tra  o 
zawartości niżej 14 proc. tłuszczu.

Dokonano prócz tego 1701 analiz mle 
ka i 32 analizy śm ietany, oraz killca 
analiz innych artykułów  spożywczych.

(s') Zabawa ogrodowa w laskn sosno 
wieckim. Kolo opieki rodzicielskiej s«- 
m inarjum  nauczycielskiego żeńskiego 
w .Sosnowcu i szkoły ćwiczeń tegoż za­
kładu urządza w dniu dzisiejszym wiel 
ką zabawę ogrodową w lasku sosnowiec 
kim. Dochód z zabawy przeznaczony 
jest na  kolonje letnie dla niezam oż­
nych uczenie i dzieci szkoły ćwiczeń.

Na m iejscu obfity bufet. P rogram  
bardzo urozmaicony. Liczne niespo­
dzianki um ilą zabawę. D la dzieci zor­
ganizowane będą odpowiednio zabawy. 

Wieczorem ilum inacja lasku zapo- 
ecą specjalnej instalacji elektrycznej 
Początek o godzinie 3 po południu.
(s) W ielka zabawa harcerska. Zjedno 

•zony kom itet kół przyjaciół harcer­
stwa w Sosnowcu urządza w niedzielę, 
dnia 22 czerwca o godz. 3-ej popeł. 
wielką zabawę harcerską w lasku sosno 
wieckim. P rogram  zabawy niezwykle 
urozmaicony: doborowa orkiestra, roz­
bicie namiotów harcerskich, biwakowa 
nie, piękne korowody dideci w kostiu­
mach, wędka, confetti, poczta. B ufet 
we własnym zarządzie obficie zaona-

1) Radomiu dla gruupy drzewnej i 
metalowej; 2) Zawichoście dla gru 
py drzewnej, skórzanej i włókien­
niczej; 3) Częstochowie dla grupy 
drzewnej i metalowej; i) Maczkach 
dla grupy drzewnej i metalowej; 5) 
Kielcach dla grupy drzewnej i włó 
łrienniczej.

K ursy w miejscowościach w y­
mienionych od 1 — 4 odbędą się w 
następujących term inach: 1 zmiana 
od 1 lipca. do 14 lipca r. b. włącznie; 
2 zmiana od 16 lipca do 29 lipca r. 
b. włącznie.

K ursy  w Kielcach odbędą się: 
1 zmiana w term inie od 14-7 — 27.7 

' r- 1).; 2 zmiana w terminie od 28-7 — 
10-8 r. b.

Izba rzemieślnicza z braku więk 
szych funduszów przeznaczonych 
na kursy  wakacyjne pokrywa tylko 
koszty związane z płacami sił nau—

czycielskick i pomocami natikowemi 
natom iast całkowite koszty utrzym a 
nia i przejazdu ponoszą sami ucze­
stnicy kursów.

Przypuszczalny koszt całkowi 
tego dziennego utrzym ania wyno­
sić będzie około 2 złotych. K w atery 
zapewnia izba.

K ażdy uczestnik winien ze sobą 
zabrać: koc, poduszkę, ręcznik i my­
dło, szczotkę do obuwia, szczoteczkę 
do zębów, bieliznę, prześcieradło, 
nóż, widelec i łyżkę, zapas żywnoś 
ci do miejsca przejazdu.

Zgłoszenia uczestnictwa należy 
przesyłać do izby rzemieślniczej 
w Kielcach w  term inie do dnia 25 
czerwca r. b. W zgłoszeniu należy 
podać: imię i nazwisko zgłaszające 
go, zawód, wiek, adres, term in i 
miejsce kursu w którym zgłaszają­
cy chce uczestniczyć.

ORWI N
jedyny

prawdziwie
skuteczny
środek.

Żądać w szęćze.

Zasiłki dla częściow a zatrudnionych robotników
przyznane przez ministerjum pracy.

Min. P rysto r wydał rozporządzę 
nie, mocą którego częściowo zatrud­
nieni robotnicy, których zarobek 
tygodniowy nie przekracza pełnego 
umówionego zarobku za 1 bądź 2 
dni pracy — m ają w ciągu czerwca 
prawo pobierać zasiłki.

Rozporządzenie to stosuje się do 
wszystkich zakładów przemysłu 
włókienniczego na terenie wojewódz 
twa łódzkiego, oraz do zakładów na 
stępujących: Polskie huty  szklane

w Krośnie, częstochowskie zakłady 
włókiennicze „Stradom44 i „Warta*4, 
zakłady mechanicznych odlewni że­
laza „Białogon44, suchedniowska fa­
bryka odlewów żelaza i emaljernia 
„Kamienna44 w Skarżysku - Ka­
miennej, kopalnia „Hoyn“ na Gór­
nym Śląsku, oraz huty  na Górnym 
Śląsku: ,,Laura", „Silesia", „Bis­
marck", „Hubertus", „Królewska", 
„Hohenlohe", „M arta" i „Baildon".-

Dziecko z kozią nóżką.
Podejrzany urodzaj na potworki.

W ostatnich rlniach pisma wiedeń 
skie doniosły, że w klinice położni­
czej w W iedniu pewna kobieta po­
wiła dziecko

o dwu głowach.
Dziecko to żyło przez kilka dni, 

poczem zmarło, mimo wysiłków le­
karzy, którzy starali się utrzymać 
potworka przy życiu.

Obecnie z Belgradu nadchodzi 
wiadomość, że wieśniaczka we wsi 
W ojwodina urodziła dziecko 

z żabią głową.
Uszy były szerokie i opadające 

w dół. Oczy znajdowały się u góry 
i były silnie wysadzone naprzód.

mlm\
#mi

C eny znszone. C eny zniżone.
Z A W 8 A D A M I A M

ich K lijentów . że z pow rotem  ob ją łem  kierow nictw oswoi

resisuracli „ B A G A T E L A *  w Dąbrowie Sórn.,
przy zastosowaniu najnowszych urządzeń sprzedajemy piwo tyw isek s 
z f.eczki po 30 gr. kufel. Codziennie od godz. 12-tej w południe <io- 

— skonała sztuka mięsu. Prosimy się przekonać. —
2  poważaniem Wincenty Kędzierski. I

trzony. W stęp na zabawę 1 z)., mło­
dzież 50 groszy.

Dochód z_ zabawy przeznaczony na 
kolonje letnie dla niezamożnej młodzie­
ży harcerskiej.

(s) Ujecie sprawców zuchwałego na­
padu na katowicz&nina. Onegdaj dono­
siliśm y o napadzie na Józefa K napika, 
zam, w Katowicach przy ul. Andrzeja 
nr. 13, którego w podstępny sposób o- 
grabiono. Policja schw ytała sprawców 
i uroczą córę_ K oryntu, która wpro­
wadziła K napika w zasadzką.

Napadu dokonali A leksander Gawoń 
zam. przy ul. W iejskiej nr. 18, Jan  Zie­
liński, zam. przy ul. Ludw ika n r. 1 
i M arjan  Paciorek. Sobieskiego nr. 2, 
oraz zatrzym ano G ertrudą Nowak, 
za.ni. przy ul. Pańskiej nr. 2G, k tóra 
wprowadziła w zasadzką K napika.

Całą czwórką osadzono w areszcie.
(s) W ykrycie nieletnich sprawców 

kradzieży. Donosiliśmy już o ta jem n i­
czej kradzieży 700 ł. z mieszkania Kon-o 
palskiogo, zam. przy ul. Słowackiego 4.

Wczoraj złodziej został zatrzym any 
przez policję śledczą i jest nim  S tan ;- 
sław Olszewski, m ający zaledwie la t 12. 
zam. przy ul. Okrzei nr. 26.

W  związku z kradzieżą srebrnego 
zegarka u Konopki, zatrzym ani zostali 
Szwajcer Fiszer, 1. 12 i Szwajcar Cker- 
leib, la t 1D1, obaj zam. przy Czystej S.

Z Będzina.
(to) Wycieczka słuchaczów kursów 

o g n i o w y c h ,  pg dniu wczorajszym dla 
słuchaczów kursów ogniowych i gazów 
nictwa powiatu będzińskiego urządzo 
no wycieczką na Śląsk do Katow ic i Ni 
kiszowca celem zwiedzenia nowych u- 
rządzeń, używanych w czasie ognia. 
Wycieczkowiczów w itali i następnie o-

Program zabawy _ zapowiada: kosz
szczęścia, tańce, wyścigi i wiele innych 
miłych niespodzianek.

Z D ąbrowy. 
NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK*

Onegdaj, na podwórzu domu nr. 
17 przy ulicy 3-go m aja w Dąbrowie 
obok w arsztatu  stolarskiego, zaba­
w iała się grom adka dzieci. W pew­
nej chwili, stojące tuż przy stolarni 
fu rtyny  okienne obsunęły się i  z ca 
łą siłą przygniotły, bawiącą się tam 
6-letnią W andzię R ataj.

Nieszczęśliwa dziecina doznała 
silnego potłuczenia głowy. Przewie­
ziona do szpitala św. B arbary  daje 
słabe nadzieje, aby można było u- 
trzym ać ją  przy  życiu.

(d) Pożar mostu kolejowego w Strzc 
mieszycaćh. Onegdaj, o godz, 6 wieezot 
rem zapalił sią od żużli wyrzuconych 
z pod lokomotywy most kolejowy przy 
stacji Strzemieszyce.

Pożar natychmiast zauważono i w 
zarodku stłumiono.

Dziecko nie miało na głowie ani śla 
du u włosienia. U sta były niezwykle 
szerokie, a czoła i ciemienia brako­
wało wogóle.

Głowa była przyrośnięta 
w prost do tułowia.

To potworne dziecko zmarło po 
kilku godzinach.

Ponieważ jednocześnie z Buda­
pesztu sygnalizują narodziny chłop 
czyka z kozią nóżką, więc mimo woli 
ten urodza j na potworki wydaje się 
nieco podejrzany. Boć to przecie za 
czyna się kanikuła, sezon „ogórko­
wy".

prowadzali, inspektor związku straży 
ogniowych na Śląsku p. B. Pachelslu i 
miejscowy kom endant straży  p. Ślę­
zak.

Po zwiedzeniu k ilku oddziałów stra  
ży, przeprowadzone zostały wykłady 
,taktyczne, połączone z ćwiczeniami 
alarmowemi dla miejscowych straży 
ogniowych.

h Ozeładzi.
(c) Kiedy będzie woda? Wobec m ałej 

ilości wody i stałego braku w wyżej po 
łożonych częściach m iasta, m ag istrat 
zarządził następujący przydział wody: 
od godz. 6 do 9 rano woda będzie dopro 
wadzana tylko do wyżej położonych 
ulic, jak: Grodzieekiej, Zam um ej, Ka­
czej i Rynku, a dopiero od godz. 9 ra ­
no na wszystkie inue ulice.

(c) A kadem ja ku czci Kochanow­
skiego. U niw ersytet powszechny w Cze 
ładzi urządza w dniu 22 bm., o godz. 7 
wieczorem, w sali klubu to w. „Saturn" 
uroczystą akadem ię ku czci J a n a  Ko­
chanowskiego, znakomitego poety.

Na akadem ię zostanie zaproszonych 
szereg miejscowych organizacyj.

(o) K om itet kolonij dla dzieci pol­
skich z Niemiec urządza w dniu dzi­
siejszym t. j. 19 bm. o godz. 2 po po­
łudniu na „Przetoku" bufet z piwem _ i 
napojam i chłodząeemi. B ufet obficio 
zaopatrzony, obsługa solidna. Całkowi 
ty  dochód przeznacza się na kolonje 
letnie.

(c) Zabawa w Żychcicach. Oddział 
związku byłych wojskowych w Czela­
dzi urządza w dniu dzisiejszym w lasku 
pod Żyehćieami wielką zabawę ludowa.

Z Olkusza.
(ol) Osobiste. Lekarz m iejski, dr. 

Gorczyca wyjechał na  4 tygod. urlop, 
Zastępuje go dr. Chaim.

_ — B urm istrz m. Olkusza, inż. Stan­
kiewicz po zakończeniu urlopu i  po po­
wrocie ze zjazdu zw. m iast z W arszawy 
objął urzędowanie.

(ol) M anewry strażackie. W  Bydłiuie 
odbyły się pierwsze w  tym  roku m a­
new ry strażackie, w których  wzięty 
udział straże z Klucz, B ydlina, Chrzą­
stowic i K olbarku. Sędziowali naczel­
nicy straży  z Olkusza pp. Królikowski 
i Ja rn o  (senjor).

(ol) Nowy prezes „Vesty“. W skutek 
rezygnacji p. A. Gangła, na ostatniem  
zebraniu prezesem tow. sport. „Vesta" 
wybrano p. St. Kotowicza, dowódcę 
kompanj i „Strzelca" w Olkuszu.

(ol) Pożar w Łazach. Skutkiem  defuk 
tu  komina, spalił się dom Ja n a  Skrzyp­
ka we wsi Łazy - Ja  wór, gm. Sułoszo­
wa.

(ol) U tonął w oczach towarzyszów 
zabawy. Podczas kąpania się dzieci w 
stawie na Prochowni pod Ogrodzień- 
cem, utonął 6 letn i Mieczysław Orman 
z Ogrodzieńca. Zanim na krzyk prze­
straszonych dzieci nadbiegły osoby 
starsze, chłopiec utonął. Pomoc była 
bozskuteczna.

(ol) W ystaw a artystyczna prac ko­
biecych. W sali gim nastycznej szkoły 
pow. nr. 1 w Olkuszu, zostanie o tw arta 
z dniem 24 bm. wystawa prac przem y­
słu artystycznego kobiet z powiatu ol 
kuskiego. Na wystawie tej będą ekspo­
naty  szkoły zawodowej w Skałce, tkał 
ni sejmikowej w Imbramowicach, k u r­
sów k ro ju  i szycia z Klucz i t. p. W y­
stawa potrwa do 28 bm.

(ol) Pastw ą pożaru w K arlin ie  paćlio 
16 gospodarstw. Po ochłonięciu z nie­
szczęścia, jak ie  spotkało wieś K arlin , 
gm. Ogrodzieniec, obliczono, że pastw ą 
strasznego żywiołu padło całkowicie ib 
gospodarstw, należących do: S tanisław a 
K ijasa, A ndrzeja Niepiekła, F rane. K< 
jasa, Rom ana K ijasa, W ayrz. Podsia­
dło, Antoniego Zagryźaiaką, Wsne. 
Zagryźniaka, Józefa Kwiecińskiego, 
Adama Kwiecińskiego, Frane. Głąba, 
Jadw igi Osys. Antoniego Kopcia, Stan. 
Karolezyka, Rom ana Florczyka, Anto 
niego Osysa i Józefa Osysa. Ogień wy 
buchł w domu St. K ijasa  podobno z de­
fektu komina.

WAPNO
palone w bryłach l-ma gatunku polecają 
do natychmiastowej dostawy po cenach 

konkurencyjnych, 
CZELADZKIE 
WAPIENNIKI 5 S ®  r a  f  

Sosnowiec, 3-go Maja 5. — lelcf. 1-95



Swędzenie ciała oiaz wszelk'ego 
roazaiu wyrzuty skórne usuwa

K R E M  IA 1N -A G E
z ko«jU ktem

Jest ;o idealny, nieszkodliwy ko- 
*meyk, usuwają -y wady na kor­
ka tak u doros-ych, jak i u dzieci. 

R. M. Spr. Wewn Nr. 5334.

Chcąc nabyć proszki od bólu głow y 
i  „K O G U TK IEM " „M igreno - Nervo- 
s in “ należy żądać takow ych w o ry g i­
nalnych  opakow aniach Gąseeaiego, zna 
nyeh od la t trzydziestu . P rz y  zakupnie 
proszków z „Kogutkiem*' „M igreno - 
N ervosin“ zw racajcie uw agą na opak o 
wanie i odrzucajcie uporczyw ie pole­
cane proszki łudząco do naszych po­
dobne. O ryg inalne  opakow ania po 5 
proszków — pudełko 75 groszy.

d l a  d o r o s ł y c h

.Kogutek-Migreno-Hervosin*
( 2 0  » 0 .4 . )

N a k a ż d e j  o r y g in a ln e j  ta b l e t c e  j e s t  
w y tło c zo n y  napi3«m 6REM 0*N ERV 03ifł*

Osoby, d la  k tó rych  przyjm ow anie 
proszku stanow i pew ną trudność, m o­
gą używ ać proszek „K O G U TEK  „M l 
GRENO - NERV0SIN**. w form ie ta ­
blet ki. O pakow ania po 20 tab letek  w 
pudełku. Cena zł. 1.50 gr. Żądajcie ta- 
ile tek  „K ogutek  - M igreno - Nervo- 
»in“ w o ryg ina lnem  opakow aniu  G a­
łeckiego.

S E Z O N O W A
TAN A OPRAWA OBRAZOW
natgustowniejszy dobór i solidne w y­
konanie w specjalnej pracowni ram

„ L A  O R N A M O “
Sosnowiec, Hale Rozwoju w  podwórzu 

ulica Prezydenta Mościckiego nr. S.
K o r z y s t a j c i e  z o k a z j i ! !

Kupno l t p rzedaż .

Z PO W O D U  w yjazdu  sprzedam  sklep, 
m agiel i  m ieszkanie. M ysłowice, ul.
R zezalna N r. 7._______________________
SZYNY budow lane, d ru t kolczasty, 
ru ry  gazowe i kotłowe, używ ane żelazo 
okrągłe, p łask ie , oraz b lachy  poleca 
f irm a  H. P fe ffe r  w Bądzinie, M ała­
chowskiego 33.
K U P IĘ  s ta re  linoleum . W iadom ość 
Sosnowiec - Pogoń, ul. O rla  30, Rusek. 
SPR ZED A M  dom  m urow any  2 ub ik a  
cje z ogródkiem  i placom  370 m a. S to ­
dółka i 820 m 3 p lacu  dw ufrontow ego 
n a  p raw ie  h ipotecznym  w D ąbrow ie, 
kolonja p rzy  D ziew iątym . B aran .
TkT sp rzedan ia  40 prątów  p lacu  w Za 
górzu, cena przystępna. Zagórze, K o­
ścielna 11 . R om an Gęborek.
2 P L A C E  do sprzedania , Będzin, W ar 
pie, jeden  p rzy  ul. Pszennej, d ru g i p rzy  
al. W ilczej, po zł. 150 za p rą t. W iado­
mość: Bądzin, ul. Zaw ale N r. 16. W ar 
tak.
DO sprzedan ia  budka z urządzeniem . 
Sosnowiec, S zp ita lna.
„UNDERWOOD** praw ie  now y sprze­
dam  okazyjnie. Zgłoszenia sk rzynka
pocztowa 161. Sosnowiec.______________
Z PO W O D U  zm iany  in te resu  sprze­
dam  bardzo tan io  sam ochód ciężarow y 
4 tony  n a  chodzie w dobrym  stan ie , 
cena 2 tysiące złotych. W iadom ość w 
fil.li „E xpresu  Zagłębia** w D ąbrow ic - 
G órnicze j . ________________________
SPRZED A M  k ilk a  placów  bardzo ta- 
nio. Czeladź, B ytom ska 48. Goldwasser. 
MASŁO, J A JA , SERY  sprzedaż bu rto  
wa „Dwór** Sosnowiec, W arszaw ska 1 2 . 
w podwórzu, tel. 14-25.

Nr. »60.

l i  a i n o9 1  K ą t o w e

1 !  Piert

K atow ice R IA L T O  Ł'52 I

Delalicina Sprzedaż Oouwia 
Mechaniczne! F a n / k i

„ID E A L “
w S osn ow cu.  T a ig o w a  17a Tel. 2-65
Po'eca obuwie męskie, dam­
skie i dziecinne z najlepszego A 

boxmlfu, giemzy i lakieru.
"/ Robota solidna gwarantowana \

-  Łbuwie w y > w in t iP ,  t r w 4 e  i ta n i e  - ś

P ie rw szy  kolorowy film z e  śp iew am i

Czerwonoskóry
Rothaut

W rolach głównych: W rolach głównych:

R I C H A R D  D I X  G L A D Y S  B E L M ^  ) N  i
Początek seansów : 4 30 , 6.AO, 8 45  wieczorem.

% wynrzeffcż noseionowb. Wielta ^yorifid^ż Dosezor.owa §
1000 kuponów h;elsk?ch materiałów na firorniturv. t

?  ----------------------- -------------- --------------*— -------- — -  f
|  Elegancki garnitur na miarę już od 195 zł. |
^ Dobry krój i solidna robota warszawska ogólnie znana. ^
ę  Na  żądań e wykonuje się zamówienia w 48 godzinach w firmie

|  Stanisław Sławiński I ^ łê  !

Kino

„Wawel"
w Sieicu

ib o k  k o ś ć io ła  
Tel. 7-65.

Dziś! Dziś! 
Wyświetla dokończenie serji z cyklu CUDA DŻUNGLI

„W mocy malp“
Nadprogram; Wesoła komedja

Następny podwójny program Przygoda w nocnym eks­
presie z Harry Peelem i Żona Charlestona.

U W A G A  M O T O C Y K L I Ś C I !
nie posiadający prawa jazdy i amatorzy mogą uzyskać takowe 

Zapisując się ,na specjalny kurs 2-ch tygodniowy za minimalną opłatą 
Egzaminu ną miejscu w Sosnowcu ulica Swobodna 7 przy KursaCO 

Szaf irskich St Konopki w  najbliższych dn ach.
Warsztaty Samochodowe St. Konopki

przyjmują wszelkie reperacje samochodowe pod gwarancją. Ceny umiarkowane.

?AW!ADOMIENie,
Z arząd  Dom u Ludow ego zaw iad am ia  O byw ateli Członków, iż w dn iu  

19. V I. 30. t. j. czw artek  w lo ka lu  w łasnym  przy  ul. Ja sn e j 26 o godz. 10 r a ­
no odbędzie się:

ogólne roczne zebranie członków domu ludowego w Sosnowcu
W  razie  n ie  p rzybycia  dostatecznej do praw om ocności uchw ał liczby 

Członków, zebran ie  w d ru g im  term in ie  odbędzie się w tym że dniu i  tym że 
lo ka lu  o godz. 11 rano  praw om ocne bez w zględu n a  ilość osób-

PO R Z Ą D E K  OBRAD 
1) Z agajen ie  i w ybór prezydjum , 2) O dczytanie p ro to k u łu  z osta tn iego  

ogólnego zebran ia , 3) S praw ozdanie z działalności in s ty tu c ji za rok  1929, 
4) B ilans za rok  1929, 5) S praw ozdanie  K om isji R ew izyjnej, 6 ) Z atw ierdze­
n ie  budżetu n a  rok  1930, 7)_ D okom pletow anie Zarządu, 8 ) W ybór K om isji Re 
w izyjnej, 9) W olne w nioski, k tóre w inny  być zgłoszone piśm iennie  Zarządo 
w i najpóźn ie j n a  4-ry dni przed zebraniem ,
U W A G A : 1) Członkowie zalegający  w opłacie sk ładek  członkow skich u- 

dzia łu  w W alnem  Rocznem  Z ebran iu  b rać  nie będą m ieli p i w a ,  
2) W stęp  n a  salę zeb ran ia  je s t  dozwolony ty lko  za okazaniem  le ­

g ity m ac ji członkow skiej.
Zarżąd Domu Ludowego w Sosnow cu.

Do Zarządu Kursów Malurycznych „ W I E D Z A "  
w Krakowie u!. Studencka 14 I p.

U przejm ie  donoszę, że w d n iu  14 m a ja  1930 r. złożyłem  w Sosnowcu 
przed P aństw ow ą K om isją  egzam inów  nadzw yczajnych w szkołach pow ­
szechnych, egzam in z 7-miu k las szkoły  powszechnej z w ynikiem  dobrym .

Za p rzygotow anie  m nie do powyższego egzam inu w drodze korespon­
dencji zapom ocą skryptów , któro okazały  się zrozum iałe i celowe, sk łada  
serdeczne podziękowanie.

ED W A R D  M O R A W SK I 
BĘD ZIN , UL. S IE L E C K A  NR. 81.

W  p ią tek  dn ia  27 czerwca 1930 r. o godz. 7 w ieczorem  w loka lu  G im na 
zjum  przy  ul. W ysokiej N r. 8 (w ejście z Dziewiczej 4) odbędzie się

Nadzwyczajne Walne Zebranie Członków Zrzeszenia
Rodzicielskiego

Szkół Średnich  1 Fachow ych na  Z agłęb ie  D ąbrow skie w Sosnowcu 
z następ u jący m  porządkiem  dziennym :

1) Z agajen ie  i w ybór P rezy d ju m , 2) O dczytanie p ro to k u łu  ostatn iego  
W alnego  Z ebrania , 3) Zaciągniecie pożyczki na  rozbudow ę G im nazjum  w 
w ysokości 70.000 zł. w K om unalnej K asie  Oszczędności w B ędzinie i  zabez­
pieczenie je j n a  N r. h ip . 1386 i 987 nieruchom ości Z rzeszenia R odzicielskiego 
w Sosnowcu.

Zgodnie § 47 s ta tu tu  zebran ie  powyższe będzie praw om ocne bez wzglę 
du n a  ilość p rzyby łych  członków.

Z A R Z Ą D.

SPR ZED A M  lub w ydzierżaw ię sklep 
z m ieszkaniem , dobrze p ro sp eru jący  
nie drogo w Sosnowcu. W iadom ość w 
adm in is trac ji.

L E K C JI języka  n iem ieckiego udzie­
lam  po p rzystępnych  cenach wogóle a 
specjaln ie  d la  dzieci z zakresu szkół 
średnich. Blochowa, Zaw iercie, P o ­
rębska  16.

POSADY i PRACE
DOBRY FA CH  TO P IE N IĄ D Z  ..x„r- 
sy Szoferow M echaników  S . Konopki 
w Sosnowcu, ul. Swobodna 7, p rzy jm u ­
je  zapisy na nowy K urs Szofer.sk i Na i  
dy słucnacz po ukończeniu umie d o s k o ­
nale przeprow adzić wszelką reperację  
wozu. Jazd a  na wozach nieograniczona. 
K urs obniżony 20 proc.. p ła tnv  w ra ­
fach
500 — 1000 zł. zarobić m ogą Pan>e i P a ­
nowie p rzy  sprzedaży opkupnego a r ty ­
kułu . Zgłaszać się osobiście dn. 19 czerw
ca u  S iepraw skiego, Sosnowiec. Motel 
W arszaw ski.
1' W A G A K A .\I )Y I )A n  ^ A M lT R rW T  
COW SAM OCHODOW YCH! K ursy 
Inżyn iera  K iehera szkolą na zdolnych 
szoferów - m echaników . W łasne w ar­
sz ta ty  N iwe sześciocylin ifOWe sam o­
chody D ługoterm inow e sp ła ty  ra tam i. 
Zapisy codziennie. Sosnowiec, W arszaw  
ska 22 Zaw iercie. 3-go M aja 21 ”
B i a ł a .  N a  ! N i w k ą  52
P O S Z U K U JE  się w ykw alifikow anej 
m an icu rzy stk i zam iejscow ej od zaraz. 
W iadom ość w adm in istrae ii. 
PO TRZEBN Y " czeladnik szewek i. Sos­
nowiec, ul. N aru tow icza N r. 17. 
P R Z Y JM Ę  zdolną prasow aczkę z u- 
trzym aniem . P ra ln ia  chem iczna. Sosno 
wiec. D ęblińska 7._____
P R Z Y JM Ę  czeladzi szewckich "na sta 
łą  pracę, zdolnych. W iadom ość: W oj- 
kowice K om orne. W ojciech T re la .
2 P A N IE N K I in te lig en tn e  poszukują 
posady  w charak te rze  gospodyni do 
osób sam otnych. M iejscowość obojęt-
na. W iadom ość: „E xpres‘‘. B ędzin .___
ON D U LA TO RK A  zdolna po trzebna 
zaraz. Sosnowiec, F e lik sa  hndą 39. 
S tefańsk i. _______
PO TR ZEB N Y  pracow nik  Fryzjerski.' 
W iadom ość: P lacek, N iem ce Y 'S trze rre  
szye.

K A W A LER , rzeźnik p rzysto jny , la t 
25 p rag n ie  pozuać pannę lub wdówkę 
m łodszą w celu m atry m o n ia ln y m  z 
gotów ką 6.000 zł. Zgłoszenia w „E xpre 
sie Zagłębia** pod „Interes**.

Z gubiona ookum enty

ID U S M arjan  zgubił książeczkę w oj­
skową, w ydaną przez I I  pu łk  lotniczy
w K rakow ie. _____
KR.ZYŹOW SKI Józef zgubił książeczkę 
w ojskow ą, w ydaną przez P . K. U. Mie-
ćhów.______  . • ■■■■■
SZ A FR A N IE C  J a n  zgubił książkę 
w ojskow ą w ydaną przez P. K. U. P iń  
czów, dowód osobisty, książkę kasy ehe 
rych , leg itym ację  zasiłkow ą, w ydane 
W SosUowcu.
K U R D Z IE L  F ranciszek  zgub ił ko n tra  
m arkę  w ydaną przez gw. l i r .  R enard. 
SZ L Ę K  F ranciszek  zgubił leg ity m a­
cję zasiłkow ą w ydaną przez urząd gm.
B obrow niki. _______________
D N IA  13 b. m. skradziono m ary n ark ę  
na  łące w Będzinie w raz z dokum enta 
m i: książka w ojskow a w ydana przez 
P . K . U. P io trków , oraz dowód re je s tra  
cy jny  na m otocykl n a  im ię Klem bów 
skiego S te fan a  w ydany przez woj. 
K.L. Nr. 73,841 k tó re  un iew ażnia się. 
RÓW NI OKI A n ton i zgubił w yciąg  z 
ksiąg  lud- iści w ydany  przez gm inr
N agłow ice i k a rtę  m obilizacyjną._____
RU D ZK A  A n n a  zgub iła  książę kasy 
chorych w ydaną w Sosnowcu. 
SN A K O W SK I Józef zam ieszkały  w 
Zaw ierciu, ul. G órnośląska 1. 54 zgubił 
k a rtę  m obilizacy jną  w ydaną przez P. 
K. U. B ielsko, a rt. polow ej 21 pułk.

L O K A L

P O S Z U K U JE  się m ieszkania  4 poko­
jowego w śródm ieściu. Sosnowice. 
Zgłoszenia do Adm. „E xpresu  Zagłę* 
b ia“ d la  T. K.
P O K Ó J z kuchn ią  do w ynajęc ia  przy 
uł. T abelnej. W iadom ość: Sosnowiec,
ul. N aru tow icza  N r. 17.

i-, O  L  N

U N IE W A Ż N IA  się zgubiony  weksel 
p ro testow any  na sum ę zł. 500.— p ła tny  
21.5. 1930 r. z w ystaw ien ia  I ty  i H ila  
Izbickich , Ł aziska  Średnie, n a  zlecenia 
Ch. S teinfeldn. Sosnowiec, M odrzejow-
ska 31._______________________________ _
P R Z Y JM U JE  wszelkie rep e racje  ro- 
werów i o b sta łunk i takow ych, wykom* 
je w najk ró tszy m  te rm in ie  i po n a jta ń  
szych cenach. B orga ła  Jan , ' Sosno
wiec, K o łłą ta ja  1 . ____________________
ODDAM chłopczyka 3 m ieś. n a  wła- 
sność. W iadom ość: w ad m in is trac ji. 
ZA wszelkie d ług i zaciągn ięte  przez żo­
nę m oją S te fau ję  Now ak z Lisow skich, 
k tó ra  sam ow olnie opuściła  dom m ój, 
nie odpow iadam . J a n  Nowak. Grodziec, 
KTO m a do w ydzierżaw ienia koncesj® 
ty ton iow ą! A dresy  sk ładać w A dm ins
ę tra c ji „dla M.“ __________________
W ZYW AM  p. Tadeusza Hickiewiez* 
do odw ołania rzuconego n a  m o ją  oso 
bę P . Z. W. przed inż. C bram cein W 
przeciw nym  razie  spraw ę sk ie ru ję  nł 
d rogę sądową. K . H ebdzyński.

O ^laszaicie się  
w „E X PR E K T E  Z A G Ł Ę B IA " .

Wydawca: Hel ena Monaiorska. Druk „Expres Zagłębia** Sosnowiec, ul. Teat-alna 1 4-94


